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m i r  OŚ C I  W A R S Z A W S K I E .
Gospodarze w ie j s c y  wróżą, że  b i e ż ą c y  W rze-  

mń bodzie p o g o d n y . — Z a o n e g d a j  b y ł o  c i e p ł a  
stopni 15, o n e g d a j  1 6 , w c z o ra j  tyle?.

Za 100 zło: w Listach Zast: ządai ą zł: 8 t gr: ‘ 
ip6ł,daią zł: 86 gr: 22 i pół.  —  Za D ukata  ho­
lenderskie?" starcgó, ważnego, ządaią zło. 
JO ot. D ^ ią  zł. 20 gr. 7 i pół.

Księgarnia N. “'Gliksberga odebra ła  tran- 
jport noivych K a r t Jcogra jicznych , między 
innemi dokładną, pielenie sztychowany 1 k o ­
lorowana Mappę T u rc ji ,  rysowaną za pozwo­
leniem rządu Tureckiego  na miejscu przez 
P. J. Lamecui. W 4ch arkuszach. Cena, na 
pspierze pięknym welinowym zip. 63. (

Jarmark w R ęcznie  b y ł  dość liczny ; niekto- 
n j  zprzedaiących odjechali z zndowolniemem. 
Dla zabawy obecnych znajdowwał się T e a t r ;  
iskładaiąeych go ak to row , tym  razem y  a 
clwaloną Panna Salom onoivicz.

r o z m a i t o ś c i .
0 Jerzym N ow odw orskim  l ly c e rzu  Polskim, 

takie zdanie ogłosił. Jahób Sob ieski nW.idzia- 
łi przeważne iego dzieła  F ra n c ja  1 Sa b a u -  
ija , widziały wyspy śródziem nego m o rza , a 
»ie tylko E urop ie  nań  się p a t r z e ć  dosta ło ,  
patrzyła1 A fry k a  ,  i gdzie n i g d y  albo bardzo 
wadko Polska noga postała, tam lednego^SzZae/i- 
•ita P olskiego  mężna ręka  ,wielkie inne oj 
Upnie swej zjednała, jeże li  zaś panuiącyc 1 

łwietn.y iest pochw ała; w ielk ich  on m ia  1 

iis*»«njchświadkówmęztwa swego Ulgo 1 Vg°

W S P O M N I E N I A ,

R u l la  P a p ie zh a  do  
B ra c i D obrzyńsk ich  
1231.

B en rykó w  Królów francuzkreh.a— Kieiaka K r y m 
s ty n a  Pclka  niewiadomo z iak iego  r o d u ,  u- 
dała się do C zech , a ;s ta m tą d  wygnana p rzy ­
była  do R o lsk i  r. 1623 , uchodziła za p ro ro ­
k in ią  wieku sw oiego , przepow iednie  iej ze­
brane  przez K om m en j u sza  bardzo są E m ble-  
m a tyczn e  czyli zagadkow e, wróżyła o smokach , 
ryczących tygrysach etc:

Między wojskami Rzeczypospolite j Kolum n  
b ij siniej jazda n ie regu larna  złożona z miesz­
kańców płaszczyzn prowincji A p u r c  najbar­
dziej się odznaczyła w wojnach z H iszpanam i}

,iej śm iałość ,  czynność ,  odwaga, zręczność 
w użyciu koni i d ług ich  p ik  czyniły  ią postra­
chem wojsk h isz p a : , szczególniej iazdy.^ Lu­
dzie ci ml dzieciństwa są przyzwyczaieni usta­
wicznie siedzieć na k o n iu ,  z powodu czuwa­
nia nad liczuemi stadami koni i wołów prawie 
dz ik ich ,  k tóre  się pasą na obszernych pastwi­
skach tej p row inc j i , mało maią potrzeb , i są 
oswojeni z wszelkiego ródżaiu trudam i i n iewy­
godami. Broń ich składa się z p iki i p is to le­
tu za pas zatkniętego. Ubiór ich stanowi Ka­
pelusz słomiany ozdobiony piórami p ap u g i , ,  
płaszcz z materji bawełnianej i pantalony b łę ­
k itne .  Siedzą na koniach bez  siodeł i s t rze ­
mion ; noszą iednak  niezgrabne ostrogi. Ł . ,*  
so czyli sidło służące im do chwytania kon 
lub w ołów , dopełnia ich uzbro.cn,u. U deiza-  
iac na nieprzyjacie la  , zsuwaią się na ty ł  ho-

L i ,  p i U  w p o t . S m i .

pr .w ie  w i r jsoko .c .  sw .ieŁ  k«la».



nieregularna- nosząca* nazwisko; I Ia n e ro s7 zo­
stawała zawsze- pod dowództwem P a eza  rząd­
cy prowincji. K ąrakas,. sławnego i w ostatnich 
Kolumbijskich, zaburzeniach. Jest on synem 
Kupca z W alencji. Gdy. m iał lat 1 8 , ojciec 
posłał go do pobliskiego miasta',, dla zapłace­
nia* w- naietcr Lednemu-z mieszkańców kilkuset'dol- 
la ró w , w tej podróży, napadnięty przez 2 zbro­
dniarzy nakoniachy iednego-zabił,, &2go zmu­
s i ł  do ucieczki. Przerażony wyobrażeniem 
że zab ił człowieka ,, nie śm iał wrócić do domu. 
ojcowskiego-, i opuścił prowincją. W krótce 
polem wszedł w.służbę znakomitego Hiszpana, 
k tóry  posiadał znaczne dobća. w prowincji Ka~ 
ralias ̂  pozyskał- zaufanie- Pana ,, u.którego o- 
trzym ał ui-zącl ieneralncgp plenipotenta. Gdy 
powstała wojna domowa, cb-wyciłs-ię strony nie­
podległości nierisiraszoność ,  szczęście i gor­
liwość którą okazał, w wielu- zdarzen iach , zje­
dnały mu. przychylność. B  oliw ara  i doprowa­
dziły gp, do, stopnia Jenerała.- PUez. ie s t toi 
B licher  aiuiijl.Kolumbijskiej ,  szczególniej gdy, 
stoi. na czele iazdy Łtaroero.s z-płaszczyzny M- 
j y u . r o pierwszy, wpada pomiędzy szeregi nie­
p rz y ja c ió ł, znaj.większą zręcznością wy wiia pi­
ką i siedzi na koniu.. Pierwiastkowe wycho­
wanie Puessn było- dosyć zaniedbane ,-> mało. 
b-ardzoi m a-nauk i, mówi. jednak dosyć dobrze- 
go- frarecuzkus i  zna; cokolwiek ięzyk angielskil. 
W obejściui iiego wielie iest grubości,, iest cha- 
rakferu ży,w:c.go. i-i gwałtownego-, łccz. zdolnego- 
dó w-spanaatycln i szlachetnych. czynów-..

Jedno- apisim peijody.cznycln A ngiuls: za­
wiera, Jitcigii szereg  ludzi (po- większej części 
A n g likó w }  którzy? pr-ae-Żylk la t 130, z tego* 
szeregu przytaczamy nazwiska, i lata ty c h , 
którzy, przożylr półtora- winku: Tomasz Nuw- 
manr żył la t 15.0- um arł n. 1542, Tom asz P arr  
ży ł la t 152 urn: r:. 1-035,. Żames- Bowles lab 
IiS^ wm:. b , 1CS0)4 H enryk W e s t  źy ł lat. 152,

Tomasz Bam m e  lat 154 urn: r. 164S, Paty 
w ieśniak Polski. Lit 157- um:. r. 1702, 
Sterrington  la t 10.0 um: r. 179-7, fVilljm 
E d w a rd s  lat 168 um: r. 16GS, Henryk Ja. 
kins  la t 169- um: r. 1670, Ludw ika  Trat 
la t 175 inn: r. 17S2, Ęffidiitgówien.%Aam. 
ki północnej zm arły r. 1797 żył lat 11, 
Gazeta C ounty Chronicie z dnia- 13 Grudnie 
1791 twierdzi podług spisów paralji Sgo 
onarda , że Tom asz.K órn  zm arły r. 1588 prze- 
ży ł lat- 207. Źe życie ludzkie w Anglji Wo. 
statnich czasach dochodzi do bardzo-znacznej 
d ługości, dowodzi i- to. także, iż wszystkie 
towarzystwa, zabespieczenie dochodów wpó- 
źn.ym wieku ma-iące na 'ce lu , które nie po. 
wrgkszyły zwyczajnej- opłaty, w złym-, sij lar. 
dzo stanie, pod w zględem  dochodów.—Mar­
tin. Tokarz mieszkaiący niedaleko Genetiy 
ogłosił uwiadomienie w dzienniku Szwajcar­
skim ,. że kupił drzewo- orzećhowe zajifcne- 
iv. /lossex przez Jan,a JaJtóbaRussa,_ ?fe*ir»e- 
w.a- tego. dla Amatorów, robić będzie polecone 
mu. rzeczy'.

I  od Szte lyn em  w Pom ersnji w  miesiącach 
zeszłych' Czerwcu i Lipcu, nad brzegiem 0- 
-dry  i- innych rzek  znaleziono mnóstwo uśiiię- 
tych Sumów, które okrywały powierzchnią 
w ody, co- sprawiło. laki fetor, iż: okaW-ianosi; 
aby. tó niestało- się szkodliwenT zdrowiu ta­
mecznych- mieszkańców. W powiecie RanMn 
znaleziono przeszło 609- tych ryb- napowiew 
ehui w ody, które zakopano w ziemi;— W Wif 
temhergji tak mało było P iia w Jk , że mii* 
szkaucom nie wystarczyły na użytek. W w* 
ku- zeszłym udał. się tam eczny Lekarz. Me 
rer do. W ęgier; gdzie nauczywszy się -sposo.' 
Bu-rozmnażania Piławę k przywiózł" ich zna­
czną ilość, które tak dalece rozmnożył *»•« 
ziorz.e M aul, zajmuiąceiO' prscztrzcń 10 ir.«r 
gów,. że teraz prowadzi kandeli, s p rz c d a i^ c U
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(Ctnai'am zag ran icę .' To iezioro ie sf ,tak  
napełniona - piiaw kam i,. że iua w yniszczyły 
wszystkie w. nim  znajduiącc się ryby ; nakoniec 
KjstaWić sobie można inka- ich iest: iLose, gdy 
włfywszy kij do tej- w ody, w oka. m gnien iu  
kilkaset,, p iiaw ek go osiądzie! —  D onoszą 
i Stambułu, ze G alib■ Basza G ubernato r E r -  
Kmm odebrał rozkaz S u łtana , aby przyw ró­
cił spokojność w swoiem  Baszostwie, która do­
lał przez J a n c z a r ó w  przeryw aną, b y ła , oraz: 
aby przygotował się do1 obrony w czasie gdy­
by wojsko n iep rzy jac ie lsk ie  zbliżyć się miało 
ku Erierum. —  W edług  listów- odebranych. 
7. A d ry M o p o lu ,.  m ia ł zginąć: na placu bitw y 
syn Jusu fc i  Baszy. —  Syn byłego  Posła.Fran- 
cn?,kiego przy dw orze W iedeńskim  Hrabia-Ka- 
minan,, przybył niedaw na, do S ta m b u łu .  ——• 
IF IS or do- za ale z io n o niedaw no p rzy  w ykopa­

niu piwnicy pod' m ałym  dom kicm  na tam ecz­
nym przedmieściu, staroży tne nagrobki.
W niektórych prowincjach. Stanów Zj.ednoćzo.— 
sych,. ciągłe ule wy z rząd z iły  znaczne szkody, 
i tego powodu tam eczni m ieszkańcy cierpią', 
niedostatek złtóża i innych  płodów  polnych-.

Dnia 27 z. n u  donoszą z H'iedniat ze z tej. 
stolicy wysłano-gońca do -~S ta m b u l u r- słychać,, 
ił wiezie on- pow tórne wezwanie M inistrów  
tureckich, aby w y słan i zo s ta li pełnom ocn icy  
ile głównej; kwatery. R-ossyjskiej. —  Bobota 
Arogijpod rz e k ą  2'am izą  w L o n d y n ie  zwolna 
posępnie, coraz bardziej- zm niejsza się ocho- 
łiiików do składek- na ten: p rzedm iot, k tó ry  
podobno nie dojdzie do- sku tku . —- O sta tn ia  
wiadomość z M orei hardzo- ie s t zasmucaiącą,, J -  
W dm -pustoszy « «  now.o, b iedn i G recy  tu- 
kią »ię postVadaW-sZy- dom y, a naw et zboża na 
polu; okropne ognie w idać zd a lo k a !

W Nowym O rleanie  niedawno- u m arł c z łc f  
wek- któregp zwano, najsław niejszym  s k ą p c e m ;  
wiał dochodu roczn ie  10,.00-0- talarów .,, a wy­

daw ał ty lko  2 4 ; lecz- zato i ego tes tam en t u- 
szczęśliw ił 1000 podupad łych  rodzin !

M y l i i  % F redrą .—  N ależy  czasem iedno  do­
b re  opuścić, aby się ochronić dziesięciu  z łe ­
go.— Ten pokaźnie ż.e łatwo może być oszuka­
ny, k tó ry  ie st w ustawicznej obawie aby n ie b y ł  
oszffkany. —  T en  m łody enzdrów , te n  bogaty 
co n iew in ien , ten  w esół co nieuważa a Bogiem  
się cieszy. —  N abyte rzeczy n iecno tą , cnotą 
się zatrzym ać nie m o g ą .—  W iększa niewola,, 
gdzie wszystko w szystkim  w olne, niż’ gdzie, 
nic nikomu. —  W ielk ie rzek i cicho p ły n ą , m a­
łe  strum ienie z szum em  się po kam ieniach, 
wloką,.choć n iew iele wody.-

I ią k o li Ż y to .— B ajka  p r z e z  A. G. ( z R o z r y : )  
Na bujnej niwie żyto wahało- się płowej,
Wśród niego błahy bąkał Wzirosżąć Hardą głowę* 
Wolał dumnie: „Umiejcie żnaó się na kąkolu, 
Patrzcie ink do mnie- zboże garnie się. na pdl'u.“ '
,, Daj pokój ,. rzekła- w irawie poziomka ukryta.- 
Wiemy żeś nieproszony wcisnął się do żyta.“ '

. Tak- t e  nie ieden próżniak mniema żeświat' złudzi,. 
Gwf-a-lteirr do znakomitych1 czepiając się ludzi.

S  Z  A  l i  A  D J .
J?tfsar wraz z -Item oręż, a %gie- w liczb rzędzie-,, 
Ate gdy -Algiem- na wspak złączeniem będzie 

Znajdzie/, w ogrodzie ,
Jflsty.słko-Rroń- co- dziś- ie s t w modzie'.

(Z naczenie zeszłej.- Szarady R jucba ia .)
P R Z Y JE G iF A L T  do- W A R S Z A W Y .

Zielińska Jenerałowa z M ałopola. Dwie ki- Al oi -
zy Mecenas z ii u (Di, k.—Roguski Jakób Radca z Sie­
dlec.—-T arnowski Jan- Urabia- z Serocka. — Orsettr 
Anna Hrabina z-Łowicza,.— - Rajska- Rud wilia- Hrabi- 
na 7 Drzewicy — Tarnowski' W alerjair Hrabia z Wo­
łynia.—-Sendzimir Stanisław Sędzia z- tu „kulowa.— 
Oktroinę.cki Jakóh Plenipotent z Rossji.—Starory piński 
Ob: i Paryża.—Frankowskidiraz-ur Marsza: jr-W oły-nia..

D O N IE S IE N IA -
Aąoartament odnowiony- i  tjm  Pokot na- 1 piętrze 

z 3tns-Balkormmi, Kuchni.') Angielską,. Spiżarnią, Pi.-- 
wnicami, D.rwalnią, Stajnią: i Wozownią- pod Nr 
134d. bit:- A. przy ulfeach' Sto Łrzyskiej, b M a e tw h
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dk ie i  n a r o ż n ie  p o ł o ż o n e j ,  l a k o  l e z  i p o m n ie j s z e  1 ,6 -  
k a l e  w U r a ż ę  d o m u  z n a jd u ią c e .  s ię ,  od  S g o  M ic h a ła  
r.  b .  do w y n a ję c ia  ra zem  lub c z ę l c i a . m .  W . a d o m o s c
ii  ■Rzadcy t e g o ż  d o m u .

O s o b a  h e z t W  k w a l i f ik u je  s ię  n a  R ząd c ę  d o b r ,  
u t r z y m a n ie  G m i n y ,  lub t e ż  p o ie d y n e z o ;  z n a .ą ca  
k o n s t r u k c j ą  b u d o w n ic t w a ,  m o gąc a  p r z y ia c - o b o w ią z -  
Ui L e t n ic z e g o  i P i s a r z a  F a b r y k ,  o p a trz o n a  ie st  ś w i a ­
d e c tw a m i  k i l k u n a s t o l e t n ie j  z d a tn o s o i  dobrej  k o n d u -  
i t v .  O s o b y  p o t r z e b u ią c e  t a k o w e j ,  r a c z ą  p r z y s ł a ć  
adres  do  D r u k a r n i  K urjera .

S u m m a  9 0 0 0  z łp :  w srebrnej m o n e e ie  iest  do w y ­
woź u czen ia  tla ł a t  k i lk a  na b e s p ie c z e n s t w o  d o i n u t u  
w  W a r s z a w i e ,  w ia d o m o ś ć  p o d  Nr 133  na  2  p ię tr ze  
urz V ' u l i c y  D u n a j .  —  K to b y  ż y c z y ł  k u p ie  d om  m u ­
r o w a n y ,  w  ś r o d k u  m ias ta  p o ł o ż o n y ,  c z y n ią c y  in tra-  
t y  do 1 0 0 0  z ł  p :, nie,cli s ię  z g ło s i  p o d  t e n ż e  ąain r 
g d z i e  o d b ie r z e  w ia d o m o ś ć  p o d  k t ó r y m  N rein  dom  
t a k o w y  i e s t  p o ł o ż o n y  i o w a r u n k a c h .  •— _

P o d p i s a n y  K o m o r n i k  poifaie  do  p u b l ic z n e j  w ia d o ­
m o ś c i ,  i ż  dn ia  U  W r z e ś n i a  , 1898 ,£  o g o d z l . l l i e  3cięj  
•z p o łu d n ia  w  W a r s z a w ie  prz y  u l i c y  K r a k o w s k ie  I . z e  
d m ieś c ie  p o d  N r 371  s p r z e d a n y m  b ę d z ie  Z eg a r  s t o ł o ­
w y  b r ą z o w y ,  za  g o t o w e  p ie n ią d z e .  T . S z a n ia w s k i .

P ier w sr . i  p ię tro ,  w  R y n k u  S ta reg o  M iasta  p o d  
N e r  41 ie s t  d o  na ięc ia  o d  S g o  M ic h a ła  r. b.

Ś w ie ż e  H o le n d er s k ie  Ś le d z ie  p r z y w i e z i o n e  będ ą  
dn ia  1 2  W r z e ś n ia  r. b .  d o  H o te lu  D r e z d e ń s k ie g o  p o d  
N r  5 5 6 .  B l i ż s z a  W ia d o m o ś ć  u  R z ą d c y  d o m u  p o -

WyOsobSa°posiadaiąc.a j ę z y k  f r a n c u s k i  i n i e m i e c k i  era*  
j e s t  t a k ż e  z d a tn a  d o  d a w a n ia  p o c z ą t k ó w  m u zy k i ,  
ż y c z y  s o b ie  ob jąć  o b o w ią z e k  g u w e r n a n t k i ,  d ą U ą  
w ia d o m o ś ć  p o w z ią ś ą  m o ż n a  'przy N o w e m  M ieśc ie  Nr  
312 w  d z i e d z iń c u  na p ierw ,szem  p ię trz e .  >

Z a g u b io n y  z o s t a ł  Gerty iM tat na z a l e g ł y  z o l d  fran- 
e u z k i  n a le ż ą c y  do M ic h a ła  Z ie lo n k i  b y ł e g o  S ierżan ­
ta  p u ł k u  8g V  L i n i o w e g o  na su m m ę 21b  franków i 
7 4  C e u ty :  K t o b y  t a k o w y  m i a ł  w s w y m  ręk u ,  o u c h
r a c z y  o d d a ć  w ł a ś c i c i e l o w i  p r z y  u l icy  Z a k r o cz y m s k ie j ,  
za  co  p r z y z w o i t ą  n a g r o d ę  o tr z y m a ;  p r z e c iw n ie ,  po­
s ia d a c z  t e r a ź n ie j s z y  k o r z y ś c i  m ieć  n i t in n ż e ,  g ł y a  
w m ie jsc e  z a g u b i o n e g o  in n y  w y d a n y  zostan ie .

O s o b ie  przeieżdza ią .ce j  w d n iu  5  b .  m. p r z c z n . l i -  
eę  E l e k t o r a l n ą ,  o b e r ż u ię t o  o.d p o w o z u  T ł ó in o k  , 
w  k t ó r y m  p o m i ę d z y  ii in etni r z e c z a m i  z n a jd o w a ł  s>? 
W e s e l  W d .  21  'S ierp; r.  b .  w  K a l i s z u  p r z e z  Gerso-  
Ra Z u g e  w y s t a w i o n y ,  na  s u m m y  z ł :  1 5 0 ,  na isnie

F o r tu :  O ls z ew s k ie g o ;  p r z e t o  o s tr ze g a  się, jfy
t a k o w e g o -  n ik t  n ie  n a b y w a ł , g d y ż  stratę iak&ztądńr-' 
n ik n ie ,  z  swej n ie  o s tr o ż n o ś c i  p r z y p is a ć  winien będzie

D n i a  11 W r z e ś n ia  r. b .  o g o d z in i e  łOtej zrana ni 
p la c u  Ż o l ib o r z  z w a n y m  p rzy  u l i c y  Gwardji  NriS’j 
s j irzedan e  b ędą  p r z e z  p u b l i c z n ą  L icytac ją  DrZwo 
so s n o w e  s z y c h t ó w  5 rozm aite j  g ru b ośc i  za jotoł* 
p ie n i ą d z e .  —  J a n  Ł a b ę c k i  IC. T .  G, W . M..

K s ią ż k a  S s y n k a r s k a  z  A d m in is tr a c j i  wydana ni 
iin ie  J i i l j a n n y  R o d z iń s k ie j  w  dn iu  wczorajszym?.gu. 
bi.o.ną z o s t a ła .  U p r a sz a  s ię  k t o ' t a k o w ą  znalazł,ally 
r a c z y ł  za n a g r o d ą  o d d a ć  p o d  N e r  1C60 przy ulicy Mo­
k o t o w s k ie j .

N a  s k u te k  u c h w a ł y  R a d y  F a m i l i jn e j  w interessi« 
m a ło l e t n ie j  A n t o n in y  J ó z e f y  d w ó c h  im ion  Belter, po
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n i e g d y  H e le n ie  Belter  W d o w i e  Zegarinistrzowej po­
z o s t a ł e j ,  w  d n iu  2 9  L ip c a  r. b.  nastąpionej,podpisa- 

A.,:„łrMnntuio tni?p mało lptnift i Reker  zavVindomi;;
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n i  O p i e k u n o w ie  te jż e  m a ło l e t n ie j  Belter  zaiViadomia- 
i ą  s tr o n y  in t e r e s s o w a n e  k t ó re  za  ż y c ia  niegdy Heli- 
n y  Belter  Z eg a r in i s t rz o w e j  w  W a r s z a w ie  przy ulicy 
B y n e k  N o w e g o  Miasta p o d  N r 3 3 9  mieszkającej, Ze­
g a r k i  s w e  do  r ep eracj i  p o o d d a w a l i ,  takowe zmlo- 
w o d n i e n ie m  swej w ła s n o ś c i  od  podpisanego-Opieka­
n a  A u g u s ta  S z y p o l t  w  W a r s z a w i e  pr zy  ulicy Podwa­
le  i S e n a to rs k ie j  p o d  N r  497  mieszkającego, najda­
lej w  p r z ec ią g u  m ie s i ę c y  tr z e c h  o d  daty dzisiejszej 
ra ch u ią c  o d e b r a l i .  J n a c z e j  b o w ie m  pozostałe i nie­
o d e b r a n e  Z e g a r k i  do w ł a d z y  w ła ś c iw e j  na rzeel 
S k a r b u  p u b l i c z n e g o  o d d a n e  z o s t a n ą ,  do zgłaszwu 
s ie  zaś  p o  o d e b r a n ie  Z e g a r k ó w  o z n a c z a  się cały ta n  
C z w a r t k o w y  k a ż d e g o  ty g o d n ia  aż  do  
t r z e c h  m ie s ię c y .  —  W a r s z a w a  d: 18  Sierpnia » ’»*•
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m o ś c i ,  iż  l u b o  na s u m m ę  1 6 , 0 0 0  z łp :  pod sk'ł ł 
C z e r w c a  1S20  r. w y d a ł a  R e w e r s  W .  Krysztbfotn 
W y l e ż y  o s k ie m u ,  i e d n a k  g d y  za  ta k o w ą  s u m m ę  ten; 
i e  W  . W y l e ż y ń s k i  p r z e z  p o trąc en ie  Czynszu Duet- 
ż a w n e g o  z D ó b r  Starej  W s i  z  przyległościami.podpl- 
sanej  D z i e d z i c z n y c h  w P o w ie c i e  Radzyńskitn Woifc 
w ó d z t w i e  P o t i la s k ie m  s y t u o w a n y c h ,  należącego iij, 
s a tysfak c ją  o d e b r a ł ,  a o r y g in a ln e g o  Rewfersu dotl 
n i e z w r ó c i ł ;  p r z e to  n in ie jsz y m  os trzeg a  się kazueg, 
i i  z  p o w y ż s z e g o  R e w e r su  n i k t  ż a d n e g o  uży tk u  juz*
s ieb ra ć  n ie p o w in ie n  i n i e r a o ż e . — D a n  w Starej 
d n ia  2 0  S ierp n ia  18 2 8  r , —  ,
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